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Kraków, Wtorek 13 października 1936 r. 


azelo ola wszyjłkich 


Delegacja przemysłowców górniczych 
W WARSZAWIE 


w sprawie 6-godzinnego dnia pracy 


WARSZAWA, 11.10. — Bawiła w 
wWararawie delegacja przemysłowców 
węglowych, która usiłowała  przęko- 
nać czynniki rządowe, że żądania, wy 
sunięte przez Związki Zawodowe gór” 
ników w Sprawie 6-godzinnego dnia 
pracy. nie mogą być zrealizowane. 

Przemysłowcy usiłowali udowodnić 
wbrew cyfrom i faktom, ogłoszonym 
przez Międzynarodowe Biuro Pracy | 
klasowe Związki Zawodowe, że w ra- 
zie skrócenia czasu pracy przemysł 
węglowy nie mógłby zatrudnić więk- 
szej ilości górników. 

Przemysłowcy twierdzili, że wpro- 
wadzenie 6-cio godzinnego dnia pra- 
Je”. RES" RANO 


Płk. de la Rogue 
W STANIE OSKARŻENIA 
PARYŻ, 11.18 — Havas donosi: Płk. de 
„a Roque i 6 członków komitetu wykonaw- 
uego francuskiej partii społecznej otrzyma! 
li zawiadomienia, że są postawieni w stan 


sskarżenia pod zarzutem przywracania dzia | È 


łalności rozwiązanych lig i nawolywania do 
chiegowisk ulicznych. 


Rewia 
młodych faszystów 
PRZED MUSSOLINIM 


RZYM, 11.10 — W niedzielę Mussolini 
yrzyjął rewię 13 tysięcy imłodyci: faszystów 
s wieku od lat 18 do 21. 

Jest to młodzież szkolna i ćwiczona przez 
podoficerów. Wszyscy uczestnicy zjazdu de- 
rilowalj przed Mussolinim w pełavm uzbro 
jeniu. 


1.800.090 fr. na loterii 


WYGRAŁO 6 EMIGRANTÓW-POLAKÓW 


PARYŻ, 11. 10. Wygrana 3 milje- 
nów franków na loterji francuskiej 
padła w ciągnieniu 8 transzy na nu 
mer 1.010.807. 


Los sprzedany został ~ jak donoszą 
pisma — w sklepie tytoniowym p. La 
inoura przy ul. Rivoli. Los sprzedany 
w dziesięciu częściach zakupili dw#j 
paTyżanie. pewien Chińczyk, mieszka 
jący w Peryżu i jeden Grek. Resztę 
losu zakupiło podobno, sądząc z prze 
kręconych nazwisk, Sześciu emigran- 
tów polskich, którym fortuna przynio 
eła po 800.000 franków. 

Wszyscy oni przybyli do Francji 
przed kilku tygodniami w poszukiwa 
nia pracy. Są oni fobotnikami. binda 


cy spowotiuje wzrost kosztów produk 
cji, który obliczają oni aż na 47 proc. 
a więc na 66 miljonów złotych plus 
wzrost składek  ubezpieczeniowych o 
2.300.006 zi, co bądzie następstwem 
zniesienia turnusów. Wreszcie przemy 
słowcw przeciwstawiii się źżądaniom 
związków w sprawie uriopów. 
Niezgodność z rzeczywistością i ter 


węglowych stwierdzona została ponad 
wszelką wątpliwość w oświadczeniach 
Związków Zawodowych. 
Przemysłowcy zaślepieni swoimi € 
goistycznemi interesami klasowemi i 
opanowani chęcią zysku nie biorą zu 
pełnie pod uwagę  dobroczynnego 
wpływu, jaki mieć będzie na ożywie- 
nie życia gopodarczego fakt wprow2- 


dencyjność wywodów przemysłowców | dzenia 6-cio godzinnego dnia pracy. 


ZMIANA RZĄDU W FINLANDJI 
Prezydent parlamentu fińskiego Kalie 
otrzymał od prezydenta Republiki mieję 

tworzenia nowego rządu, 


| 


PANIKA W MADRYCIE 


Przed decydującym atakiem 

MADRYT, 11.10. Z Burgos dono- | stały już skoncentrowane, materjał 

| Sza źródła powstańcze, że gros armji | wójenny zgromadzony a pozycje wypa 
powstańczej jest w przededniu przej. | dowe zajęte. 

ścia do ataku na Madryt. Wojska zo|  Oczekują tylko na rozkaz rozpoczę- 
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' MADRYCKIE ROZMOWY 
Largo Caballero (na lewo) w rozmowie z posłem sowieckim w Madrycie Rosankor- 
giem (na prawo), omawiają sytuację wojsk rządowych. 


4 królów wzywa Arabów 


do przerwania walk w Palestynie 


JEROZOLIMA, 11.10 — W poniedziałek| W kołach arabskich sądzą, że Odezwa 
meczecie Omara zostanie odczytane wspólne| książąt arabskich odniesie pożądany skutek 
orędzie pokojowe czterech monarnhów arab-| W ciągu dnia dzisiejszego doszło do kilku 
skich i mianowicie królą Hedżasu ihn Sm iefszych starć pomiędzy wojskami an» 
da, króla Iraku — Ghziego emira Transjor| gielakimi oraz partyzantami- arabskimi. 

¿ daiji Abdullach į Imana Jomenu Nahji Orę| Dwóch Arabów poniosło śmierć a czterech 
*dzie nawołuje do przerwania rozlewu krwi ij żołnierzy anglaiskich jest rannych. 
zakończenia ruchu bośkotowego. 


r. F 4 

powstanców 
cia ofensywy. l 

Zdaniem kół. powstańczych opóźnia 
nie o 1 lub 2 dni, może tylko Spowo. 
ldować akcja, prowadzona na zachód 
od Madrytu pod Sierra Gredos przez 
kolumny piechoty i kawalerji pod de 
wództwem płk, Monastezio. 

dak się zdaje — nową bazą ataku 
będzie San Martin de Vaide lgiesias, 
Osią tego ataku byłaby droga, prowa 
dząca z tego miasta do drogi Madryt 
m Tałaresa o 13 kim. od stolicy. 
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Minister Spraw wewnętrznych. Hi. 
Szpanji wydał następujące - zarządze' 
nie obowiązujące od dnia dzisiejsze. 
g0: o godz. 22 powinny być już zam. 
knięte wszystkie sklepy, teatry i kina 
matografy, Zarządzenie to nie dotyczy 
aptek. Saje jw 

Od god”. 23 do godz. 6 rano wsze! 
ki ruch w mieście będzie wstrżyma- 
ny. Władze będą wydawały specjalne 
przepustki osobom, które w tych go- 
dzinach będą musiały opuścić swe 
mieszkania, Ruch kołowy będzie do- 
stępny również tylko dla osób posia 
dających specjalne upoważnienie, 


O budowę kolei 
ŚLĄSK — GBYNIA n 
Do Paryża wyjechała delegacja do rob. 
wań e ualsze trastsze pożyczki francuski 
na budowę kolel Śląsk — Gdynia. 
Bolegację tworzą: wioeministrowie komi 
nikacji pp: inż, A Bolkowski i inż. J. Pi: 
secki, dyr. dep. w  ministersiwia skarbu 
Wł. Baczyński i naczelnik wydziału p. W. 
| Domaniewski, 


spowodował mały chłopiec, wypędzajac kota 


W małej wiosce w łtalii, niedaieko 
Bergamo, zdarzył się niezwykły wy- 
padek, Maly chłopiec wygnał z miesz 
kania kota. Uciekając kot zrzucił z o 
kna doniczkę z kwiatami, która upa 
dła na głowę przechodzącej pod ak- 
nem pannie, 

Nieszczęśliwa została na miejscu 
zabita, Jej narzeczony odebrai sobie 
z rozpaczy życie. W kilka godzin po 
jego Śmierci było ciągnienie wios- 
kiej loterji i na bilety, które posia. 
dał samobójca padła wygrana w wy- 
sokości 45,000 liwrów. 


c 


Noniosła ulga podatkowa 
DLA DROBNEGO PRZEMYSŁU 
WARSZAWA, 11.10. Ministerstwo 

skarbu polecto urzedom skarbowym 

obniżyć z urzędu, bez obowiązku skla 
dania indywidualnych podań, z 3 pro 
cent do 1 i pół proc. stawkę podatku 
przemysłowego od obrotu, osiągnięte 
go przez przedsiębiorstwa przemyśło 
we, zaliczone do kat. 6, GIS. śwu- 
dectw przemysłowych. 

Ulga ta przysługuje zainteresowa- 
nym przedsiębior stwom wstecz od dn. 


1 stycznia br. i dotyczy głównie szere i 


su rzemiogł, jak fryzjerstwo, pratite 
chemiczna itd. 


$g 
„SZKoły moralne 
= ' i r Z n 
ludzi bez moralności 
WARSZAWA. 10. 10. 
historia była przedmiotem © onegdaj- 
szej rozpiawy sądowcj.: Niejakt Hele 
na S, młoda mężavka naw azala ro 
mans z 50-letnim. RET inga. Zygmun 
tem U. = SE 
Mąż Madera S.. siai, 
przeciw leciwemi amantowe z preten 
sjami, nadając im swoisty tharakrer- 
Brzybywszy, wra. 4- {woma kalewami 
pobił uwodziciel: : wymusi ad a'ega 
300 zł. gotówką oraz druge tyle cja 
Slami wzamian za szkody * morabie. 
Gdy nadszedł termin pła' ności wek 
sli dłużnik wyśtąpił ze Skarga do pro 
kuratora i małżonkowie S. eraz dwaj 
koledzy p. Stawsława stand: wszaraj 
przed sądem odpow: adniac za swcatk 
Otrzymali po 3 miesiąca aresztu. 


awi wy EL ąpił 


Jaka to będzie 
organizacja? 


W związku z nową organizacją polityczną 
„Dziennik Poznański” na pytanie „Jaka to 
ma być organizacja” — odpowiada: 

„Wiemy tylko jedno, że nowy twór 
organizacyjny musi być oparty o ideały 
narodowe, musi liczyć się z tradysyjnym 
przywiązaniem społeczeństwa polskiego 
do Kościoła, musi być obozem sprawiedli 
wości społecznej i solidaryzmu, chemicz- 
nie wypranego wszelkiego gdoienia zawi- 
ści kiasowej į musi wskazać zgodne z na- 
roiłową racją stanu rozwązanie sprawy ży 
dowskiej. Przede wszystkim zaś musi być 
czynnikiem zespalającym społeczeństwo, 

a nie wprowadzającym nowe kłótnie i 

spory“. 

Pismo to dodaje, że BBWR. rozwiązano 
nie poto, żeby odżywał w jakiejkolwiek no- 
wej formie. Błędy się poznało i zrozumialo. 
„nie po fo, żeby, do nich nowracać 


N'czwikłga 


Suma ta została podjęta przez ©ra.| dem. Pędzący całą szybkością samo 
ta zmarłego, który był w bardzo tru. | chód mordercy zarzucił na śliskiej 
dnych warunkach materialnych. drodze, uderzył o drzewo i bandyta 

Brat postanowił spłacić długi i u-| Odniósł ciężkie rany. 
dać się w podróż naokoło Świata. Nie 
stety zanim wykonał swe zamiary, zo 
stał napadnięty j zabity przez bandy 
tę, który po zbrodni ucieki samocho 


Taki łańcuch nieszczęść i dziwnycii 


wyganiając z mieszkania kota. 


„LWY ALKAZARU* 


którzy hroniąc się zacięcie na gruzach zhombardowanego Alkazaru doczekali 
się odsjęczy. 


„Kadeci_ 


Nowa przysięga nauczycieli 


Wszystkich ohywateli kraju w równym 
mając zachowaniu, przepisów prawa 
strzec będę pilnie, obowiazki swego sta- 
nowiska spolniać gorliwie i sumiennie, 
polecena mych przełożonych wykonywać 
dokładnie, a tajemnicy urzędowej docho- 
wam. komi - k a. 


rozjo- 
zawiernjące sze 


'W-„Dz, Ustaw“ „zostało. ogloszona 
tządzenie ministra oświaty, 
reg zarządzeń o stosunkach slużbowycli nau 
czycieli. 

Tozporządzenie to ustalu tekst przysięgi 
służbowej, składanej przez nauczyciela jak 
następuje: 


— „Przysięgam Panu Bogu Wszachmo- 
gąoemu, że w wykonywaniu swych obe 
wiązków służbowych, szczegółnie w zakre 
się wyohowania i nauczania powierzonej 
mi młodzieży, przyczyniać się będę ze 
wszystkich sił dọ ugruntowania wolności, 
niepodległości i potęgi Rzeczypospolitej 
Polskiej której zawsze wiermie służyć bę 
de. r EOB =" 


Szkoły kresowe proszą o odbiorniki 


Nie wyrzucajcie starego radiosprzętu! 


Pęd ku radiu przejawia się bardzo silnie 
wśród młodzieży szkolnej. Dowodem tego 
choóby rozradowane twarze dzieci w czasie 
specjalnych audycyj dla nich przeznaczo- 
nych. 

Nie wiele jednak jeszcze Szkól, bo zaled: 
wie 7 procent korzystać możę z dobro- 
dziejstw vadia, które jest jednocześnie zna 
komitą pomocą dla nauczyciela w jego pra 
cy wychowaczej, Cały szereg Szkół, zwłaszcz 
cza na Kresach, nie może się zdobyć na ode 
biorniki. 

W zeszłym sezonie zimowym  Społeczeń- 
stwo į firmy radiowe przyszły z wydatną po 
mova tej akcji. Na gorący zew radiokroni- 
karza Polskiego Radia, p. dr. Stępowskiegu 
odpowiedziały į poszczególne jadnostki i ta 
bryki, ofiarowując odbiorniki, głośniki, 
lampy akumulatory į td. dla szkół. Wszy- 
stkie te aparaty powędrowały przeważnie 
|do województw wschodnich gdzie dzisiaj są 
{| żródtem nieustarnei radośni  młedocianvch 


Tak mi Panie Boże dopomóż”. 

Dalej rozporządzenie ministra oświaty po 
stanawia, że tam, gdzie młodzież szkolna w 
ciągu roku szkolnego w niedziele į święta 
bierze udział zbiorowo w nabożeństwach spe 
cjalnie dla niej urządzonych, | nunczyciel. 
obowiązani są pelnić opiekę nad nułodzieżą 
i wykonywać nadzór nad jej zachowaniem 
SIĘ, 


z” Ta e 


słuchaczy. 

Lecz zapas tych odbiorników jest wyczer 
|bany. A potrzeby rosną. Pragnienie słucha: 
nią radia wśród młodzieży 'sst coraz wię- 
ksze. Nie pozwólmyż tym tęsknotom mar- 
nieóć w hkezpłodnym: szamotaniu się z prze- 
szkodami materiałnymi! 

W nie jednym domu Są stare, zepsute, 
nie używane już aparaty, z którymi nie wia 
domo co zrahić, Zgłoście się do Sekcji Ra- 
diotechnicznej PPW. (Oddział Radiowy), 
który naprawi je i przerobi bezpłatne do 
użytku szkołnego. 

Nie wątpimy również, że i przemysł te- 
chniczny pośpieszy także i w tym roku z 
ofiarną pomocą, przesyłając bądź to sprzęt 
techniczny, bądź też aparaty. 

Każda tego rodzaju ofiara będzie powita- 
na z głęboką wdzigoznością. Odbiorniki na 
tychmiast po otrzymaniu odeśle się dc 
szkół kresowych. Tylko nie należy zwlekać, 
ho szrawa isst pilna! 


Mowa Papież 
SKONFISKOWANA W NIEMCZECH 
BERLIN, 11.10 — W szerokich kołach ka 
telików niemieckich daje syi odczuć mowa 
fala niepokoju. Nadzieje na odprężenie mię 

dzy Kosciolem a Rzeszą, zawiodly. 
Najbliższe otoczenie M:tlora t. zw. Leib- 
standarte, występuje demonstracyjnie z Ke 


ściołą kutolie "kiego oraz z kosciola ewange 
liekiego. Widocznie chodzi tu 9 czlową an- 
ltykatolicką į antychrzościjeńska akoję W 
szeregach partii narodowo - socjafistycznej. 
Wielkie wrażónie w Niemczech wywołało de 


wydarzeń spowodował mały chłopiec monstracyjne wystąpienie szefa policji Him 


lera z Kościola katolickiego. 

„Gestapo" przeprowadziła ezne konfiska 
ty czasopism kościelnych, które wydrukowa 
ly tekst przemówienia Ojca św. do uchodź: 
ców hiszpańskich. Jednoczęśnie prasa naro 
dowo - socjalistyczna wystąpiła z atakanm 
na Stolicę Apostolską. 


Nowa centrala komuny 


W WIEDNIU 
WIEDEŃ, 11.10. — Policja areszto 


wala w Wiedniu 11 emisarjuszy šo- 
wieckich, przy których znaleziono ob- 
tity materjał propegandowy oraz kom 
promitującą korespondencję. 

Wsród aresztowanych znajduje sie 
jedna Amerykanka, 1 Hstończyk i 1 
Rumun, Wszyscy oni przy znal! Się, że 
są na żołdzie Sow etów 


Nowa fala antysemityzmu 


W NIEMCZECH 


W Niemczech wzbiera obecu e no 
wa fala antysemityzmu. 

Na słupach _ ogłoszeniowych we 
wszystkich miastach uwagę przecho- 
dniów przykuwają olbrzymie czerwo- 
ne plakaty z Sugestywnym  rysim- 
kiem żyda podpalająceso Św at 


Wojna za frzy lala? 


Lord Rothermerc, właściciel „Dal- 
ly Mail“, po krótkim pobycie w Ja- 
ponji przyjechał do Szanghaju i o- 
Świądczył w wywiadzie prasowym, że 
wojna niemiecko-sow*ecka jest niew 
nikniona. Zdaniem jego, z wybuchem 
tej wojny liczyć się nieży prze! koń 
cem 1939 r. Lord Rothermere uważa 
zwycięstwo Niemiec za pewne. Dzi ki 
ufortyfikowaniu Nadrenji i paktowi 
z AuStrją, Niemcy” doznalv olbrzy! mie 
go wzmocnienia, co pozwoli ` m zredi 
zewać plany swej iimperj jali stycznej 
polityki, f 


Legifymował podróżnych 
Z NUDÓW... 
WARSZAWA, 10. 10. Ww poczekal 


ni dwerca głównego zjawił sie osubn'k 
który podając się za komisarza policji 
począł legitymować podróżnych, zero 
madzonych w poczekalni. Nadwiegł 
policjant i rzekomego „kolegę zatrzy 
mał. Podał on się poc:ątkowo za przo 
dowaiks urzędu śledczego, _ wreśzc'e 
przyznał się, że nie ma zajęcia, a na- 
zyw% się Kazimierz Porzetińsk. Fo- 
dróżnych legitymował, bo... znudziła 
go bezcyynność. Porzezińskiego os®- 
dzono w w'ęzieniu. 


gie 
Qs 


Tragiczny okup 
Lekarz łódzki, dr. Henryk Gare- 


wiez od wielu lat był rentgenologier 
w Służbie miejskiej. 

Ratując innych, sam padł  ofarą 
pracy «awodowej. Promienie tentge- 
nowskie są bowiem zarazem zbawien- 
ne i niszczycielskie. 


Skutkiem głębokiego zniszczenia 
tkanek lewej stopy, lekarz musiał 
poddać się amputacji nogi. 


Dzieje ic plisy taczają ms 
czeńską liste uczonych i lekarzy, któ- 
rzy badania przypłlacili życ' em. 

Lekarz łódzki przyplacił tragiezaa 

„ofiara kalectwa swa vrara znayodoWĄ. 


J AH 


Nauczyciel i oświata 


Znana jest prawda, dziś już histo 
syczna, iż wojnę francusko - niemiec" 
ką z 1870 — 71 r. wygrał niemiecki 
nauczyciel ludowy, 


A wygrał ją dlatego, iż już wówczas 
widoczny był wpływ nauczyciela iu 
dowego na masy ludowe, zamieszku- 
jące cesarstwo niemieckie. 

łod czasu wojny francusko = prue» 
skiej zawód nauczyciela ludowego w 
Niemczech stał się zawodem nietylko 
zaszczytnym i otoczonym szacunkiem 
ale į stosunkowo nie żle płatnym. 

Jakże inaczej wygląda u nas poło» 
żenie nauczyciela ludowego. 

wW ciasnej, dusznej, przeiudnionej 
izbie szkolnej, ciężko pracuje,  wza» 
mian za głodowa pensję. 

Ten, który cudze dzieci uczy, często 
nie możę umożliwić dzieciom swoim, 
po skończeniu szkoły powszechnej (a 
ta jest przymusowa) dalszego kształ- 
nenie się, 

Szkole powszechnej, nauczyciel- 
stwu trzeba pomóc. Poziom szkoły de 
cyduje- „a obronności kraju, Tak okre» 
ślił swój stosunek do zagadnienia a 
światy Wódz Naczelny gen. Śmigły - 
Rydz, podczas 3udjencji z przedstawi 
ziełlami Związku Nauczycielstwa Poi. 
skiego, 

Mimo niskich zarobków, nauczyciel 
stwo szkół powszechnych złożyła na 
Fundusz Obrony Narodowej 100.000 
złotych. 

Jest to wspaniały i bezpośredni do- 
wód, iż rozumie ono zagadnienie obron 
naści kraju, nie tylko w płaszczyźnie 
kształtowania dusz młodzieży. 

Rola państwowego nauczycisła, te wy 
chowanie obywatela - żołnierza obroń- 
cy. 

Naczelny Wódz tak ujął obowiązek 
nauczycielski: 

Aby każdy Polak, nim dłoń jego po 
trafi udźwignąć karabin, nim krok je 
go potrafi się zrównać z marszem ko- 
lumny żołnierskiej — w duszy posia- 
dał już wysekie cnoty żołnierskie, d- 
bowiązku, poświęcenia, prawości i ho 
noru. 


Fabryka „żywych nieboszczyk 


m 
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Oszustwa przynoszące przedsigbiorcom fantastyczne zyski 


Ze Stambułu nadeszła wiadomość 
o zalożeniu jedynego w. swo'm rodzaju 
nader odiginalnego wwo ozn 
trudniącego się fabrykacją trupów 

W maleńkiej „kafanie', w haudlo 
wej dzielnicy Stambułu, w otoczeniu 
smukłych minaretów i egzotycznej 
zieloności, przy  cukierniach stoli- 
kach, wśród gości pijących mocną tu 
recką kawę, zasłedli notar jusze i ad 
wokaci i założyli Swoje pkañcelazje“ 
Niektórzy załatwiali sprawy zeodn'e 
z przepisami kodeksu prawnego, inni 
ze wschodnim sprytem 

omijałi prawo. 

Polcja wpadła ostatnio na trop 
wspaniale zorganizowanej bandy, któ 
ra pod piaśzcźyisćm. porad adwokac- 
kich, pod .okiem władz fabrykowsła 
nieboszczyków. „Zmarli z napchany 
mi pieniedzmi kieszeniami T 
po ulicach miasta, a francuskie towa 
rzystwo ubezpieczeniowe „Union'* po 
woli chyliło się do bankructwa, 

Na czele. tej. doskonale zorganizowa 
nej instytucji stał Ormianin  Onil 
Ipl'ksehiam „który. ; Fozporządzał ogra 
mnym, doskonale wyćwiczonym szt*- 
bem urzędników, wyspecjalizowanych | = 
we wszystkich możliwych dziedzinach 
wchodzących w zakres prac tego przed 
siępiorstwa. W wli Onika urządzo- 
naj z niebywałym komfortem znajd 
walo s'e tajemnicze biuro, tam prze- 
chi KAC w specjalnych skrytkach, 
ukrytych: w ścianach, bóazeriach i ma 
blach — kompromitujące 

fikcyjne dokumenty. 

Wywiad pracujący sprawnie na te- 
renie Stambułu ściągał ofiary, żadne 
bogactw .i pieniedzy. Pobierano od 
nich specjalne opłaty, które uprawnin 
ły ieh do nabycia tytułu nieboszczy- 
ka i premji ubezpieczeniowej wynla- 

canej na w ypadek śmierci, Po pirt, 
dniach w: pismach miejscowych peja- 


Aby każdy Polak był takim, nauczy 
cielstwo polskie musi zestawić  rze- 
czuwistość z ideałem oświatowym. 

To zestrojenie odbyć się może w 
warunkach zwiększenie wydatków na 
oświatę, co na szczęście stało sie iuż 
faktem — tak oświadczył Wódz Na- 
czelny. 


kzizdgov  dgovumihwdgovumihwyym 


„PONURY DRAMAT" 


8 1. é 

— To miłość jest wlaśnie rzeczą 
świętą — zawołała. — Posinehej dzie- 
cino starej kobiety, która pamięta 
trzy pokolenia i wie dużo, bardzo du 
%o, o mężczyżnacii i kobietach. 

Małżeństwo i m-łość nie mają £ Se 
bą nic wspólnego. Zawiera sę ml- 
żeństwo, by założyć rodz'nę, a stwarza 
się rodziny, by z nich powstalo spa 
łeczeństwo. Jeśli społeczerzt w? jest 
łańcuchem, to każda rodziat z osobna 
jest oguiwein, 

Do spojenia tych ogniw 
zawsze metalów podobnych. Zaw era- 
jąc małżeństwo trzeba uwzględnić wr 
my towarzyskie, dostosować majątki, 
dobrać rody, pracewać dla wspólnego 
interesu, jakim jest nuenie i dziec". 
sika ztwiera Się tylko raz, ba 
tego żądają urządzenia społeczue, ale 
kochać można nawet dwadziescia "a= 
zy, bo takimi stworzyła nas natura. 
Małżeństwo, to prawo, a miła”e —7 ôw 
stynkt, popychejący nas ras w prawo 
raz w lewo. Zaprowadzono prawa do 


używi Się 


OM 


zwalażania nasżych: KS chów, i to 
było potrzebne; dnstynkta Sa jedusk 
siln'ejsze i nie należy się im zbytnio 
opirać, gdyż pochodzą GR Boga, zaś 
prawa nadane zostały przez cłowieka. 

Sluchaj maleńka, gdyby się życia 
uie upiększtło miłością, j'k najw'ek- 
Szą sumą milości, jak się cukrem Sto 
dzi lekarstwa dla dziec, mki nie 
chciałby takiego życia, pAg jest. 

Berta osłupiała, z szęru7zo rozwar- 
temi źrenicami szepnęła: 

— Och! babun'u, babuniu, prze- 
cież kochać można tylko jeden raz w 
życiu. 

Sturuszka wzniosł« ku niebu Swe 
drżące dłonie, jakby wzywaąc zmarłe 
go boga galanterji i głosea w któ- 
rym drżało oburzenie, zaw.tała: 

Stuliście się raSy cha:nóv, rasą 
prostaków. Od rewolucji  śwat się 
zmienił nie do poznani”. 

Do wszystkich czynów przyczepiliś 
cie etykictki oóraoblzmiace + naday 
mi obowiązkami zapchulśc'e enfe ży: 
cie. Wierzycie w równość i w uczucie 


| 


wiała się wzmianka o Śmierci danego 
obywatela, który tymczasem zapa- 
sem gotówki hulał poza sran'cami 
państwa. Sprytni przedsiębiorcy otrzy 
mywali natychmiast wypłatę z towa: 
uzystwa Union, którą  zatrzymywsli 
w swej kasie. 

Oszuści prowadzili Swoje przedsię- 
biorstwo z prawdziwym talentem, zy- 
skali rozgłos i posiadali nawet klien 
telę, która obsługiwali szybka i' ucze 
ciwie. . Fabryka. „nieboszczyków' e- 
gzystowała przez 10 lat, kwilła i pro- 
sperowała nadzwyczajnie. Żaden z fik 
cyjnych trupów nie zdradziły przedsie 
biorców — albowiem zachowane ZO- 
staly 


re 
A 


wszelkie Środki ostrożności 


Żywy trup zwązany. umową ze 
swymi dobrodzyńcami musiał na prze 
ciąg lat pięciu ulotnić się: z: (kraju, po 
powrocie Pod groźbą natychmiastowe 
go zgładzenia ze świata, mie wolno mu 
było zdradzić przez dłużm:y czi%s swe 
go incognita — i ustawiczne praco- 
wać musial nad przekszt: alceniem 
swej twarzy. W. umowie była zīsirze- 
žona uniejętność charakteryżacji. 


wiedznotrwałe. Powstały wiurs'e, opo 
wiadające waj, że gię umlara z mó 
łości. Za moich czasów wiersze uczy» 
ły mężczyzn, by kochali wszystkie ko 
bety. A my... Jesl: OD: dabrze 
utodzony nam sie podobat, ta posyia 
ło mu się pazia. Tek, EEM skol A 
jeśli inuy, kaprys zaprzątał rtm ser 
ce, to co "Szybciej żegnało się ostet- 
niego kochanka... ba też *za'rzymy- 
walo se cbydwóch... 

Na ustach Staruszki zjawł stę sub 
telny uśmiech a w szarych oczach bly 
snelt złośliwość, tą. wyn'osła Scepty- 
czna złośliwość ludzi, co AAS: że 
nie Są wcale z tej smej gliny ca in 
ni, więc żył: jak władcy, stojący po- 
nad wierzeniami gminu. 

Dziewczyna csłkiem blada 
ła: | : 
— Weee kobiety nie mialy poczucia 
honoru. 

Babka przestała się uśmiechać. Je 
śli w duszy swej zachowała coś z iro- 
nji Woltera, to byly w ni.i także œ 
kruchy płomiennej f[ilozofji Rousseau 

— Ne miały poczucia honoru! Dia 
tego, że kochały i miały odwagę te 


bakre- 


powiedzieć, a nawei się Szczycić? A 
leż dzieweczko, gdyby  Kks'ćr! z nas, 
najpierwszych dam we Franci, pazo* 
stała były bez kuchanka, byłalry pa- 
Śmiewiskiem całego dyraru Ta co 


Nowa, świetnie prosperująca giia 
przemyslu przynosiła przedsiębiorcom 
fantastyczne zyski. ALA 

Ale przed paroma tygodniami inte 
res zakończył się fiaskiem. Jeđen z w. 
rzędników miejscowych, kontrolując 
pop'ery kaneelarji, znalazł na liście 
zmarłych nazwisko swego bliskiego 
krewnego, z którym poprzedniego wie 
czoru, w cudownym humorze zapijał 
raki. Romb pękła i pomysłowi oszys 
ści dostal: się do kryminału. 


A - "MLADECH 
Pływający kościół 


Statek oceaniczny „Chrystus 
Król“ wyruszył w pierwszą podróż 
do Patagonji i na wybrzeże poładni 
wej Ardentyny. ; 

Okręt ten został specjalnie gw 
dowany i jest właśc wie pływającym 
kościołem. Został uroczyście poswieca 
ny przez arcybiskupa w Buenos « 
Aires i ma za zadanie odwiedzać wy 
brzeża * wyspy, na których nie ma ko 
ściołów, aby tym sposobem umożli- 
wić meszkticom wysłuchania, choć 
od czasu do czasu Mszy Śwętej. 


WYBUCH W BELGIJSKIEJ KOPALNI 
dak już podawaliśmy, przed kilku dniami nastąpiła wielka eksplozja w jednej z kos 
palń belgijskich, powódu jąc śmierć 11 górników. 


NODUNENNNG ZE „ian Z O ECA 


chciały żyć inaczej, mogły wstępu 
wać do klasztoru. L wy sobie wyobru 
żacie, że wsi mężcwie prter całe ży- 
cie was będą tylko kochać, Isicinie; 
jak gdyby to było możliwem. A je 
c! powiadam, że małżeństwa jest po« 
trzebne do utrzymania SDołeczeństwz 
ule zgoła nie odpowiada naszej natn- 
rze. W. życiu jeSt tylko jedna dcbrą 
rzecz, * tą jest miłość, 

-A źle ją rozumiejąc, psujucie 4, re 
b'ac z mw'ej coś uroczystego jak Sa- 
krament, lub coś trywialn jak su 
knię, którą się kupuje. a 

Młoda dziewczyna drżątemi reko- 


STU, 


ma ujęła pomarszczone ręce starusz" 
ki. e. 

— Babuniu, nie mów już, błagam 
c'ę. M 


I na kolanach, ze łzam” w oczach, 
błagała niebo o wielką miłu.ść, jedną 


jedyna. wieczystą, jak ją  upiewają 
współcześni poeci. Staraszkt ucało 
wała ja w ezoło i całkiem jeszcze 


przejęta tym czarownym zd:awym To 
zumiem, jakim filozofowie pełni va- 
lanterji upiększali wiek ośmintsty, — 
szepneła: 

— Uważaj, moje biedne wralcisiwo 
bo jeśli wiemy w nodohne głupstwa 
to hedsiasz bardzo niesrezożlmyą.- 
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KONIEC.’ 


Dziś: Maksymiljana 


Jutro: Edwarda 


TEATR IM. J. SŁOWACKIEGO. 
Dzisiaj w poniedzialek z 
wienia „Pierwszy Legjon' 
szkół średnich oraz prób o. 
jazedstawienia nie będzie. 


powodu przedsta 
dla młodzieży 
— wieczorem 


Poniedz. 12. — Przedstawienia nie będzie 

Wtorek 13 — „Otello 

Środa 14 — „Głupi Jakub", 

Z TEATRU „BAGATELA" 

Dziś w poniedziałek utrakcyjna rewia we 
sułości, tańca i śpiewu w wykonaniu całego 
zespołu artystycznego z Ludwikiem Sempo- 
liiskim, B. Giłewską, E. Nowiwiejskim, J. 
Dworniekim, zespołem baletowym Kamiñ- 
skich oraz chórem Rerə'ersów , Dobrana 
czwórka” na czele 


k 


i 


REPERTUAR KIN 

Arna: Judel gra na skrzypceźch. 

Apollo: W cieniu samotnej sosny 

Atlantie: Pokusa (M. Dietrich) i Wesala 
szaleństwo. 

Promień: Pastenr. | 

Stelła: „Napad na Kongo“ i Panda Bu 
bula‘ 

Sztuka: Bohater 

świt: -Mayerling (Ch. Bayer). 

Ucieoka: „Anthony adverse‘ 

Wanda: „Panna Lili“ (Fr. Gaal). 

Zorza: Dziewczęta w mundurkach. 

Muzeum „Rapsodia Bałtyku‘. 

Bagatela Ewa (Magda Schneder) oraz re- 
mia pt.: „Sempoliński w Bagateli. 

Dom Żołnierza: Csibi" (Fr. Graal). 


Trzej ciężko rami awanturnicy z Podgórza 


pobili się w karetce pogołowia 


W związku ze zmianką pt. „Iront 
młodej lewicy polskiej i Legion Mto- 
dych w Zagłębiu”, zamieszczoną w 
„łorpedzie” z duia 8 bm. Komenda 
Okręgu Zagłębie Legionu Młodych 
nadesłałą nam następujące sprostowa 
nie: 

Nieprawdą jest jakoby do Legion 
Młodych Frakcji zgłosiło swój akces 
kilka okręgów Legionu © Młodych, a 
między nim* i okres Zagłębie. neto- 


miast prawdą jest, że utworzone przez 
kilkunastu członków okręgu krakow- 
skiego t. zw. Frakcja L.M. składa S'o 
do dnia dzisiejszego wyłącznie z iej 
założycieli czego majlepszym dowo- 
dem jest odprawa komendantów okrą 
gów i obwodów Legionu Młodych, 
która odbyła się dnia 4 bm.. w War- 
Szawie, a na której. reprezentowane 
były: za wyjątkiem okręgu krakow 
skiego, wSzystkie ośrodki ruchu mło- 


Kurs dla opiekunek niemowląt 


Polski Czerwony Krzyż Okręg Krakowski 
rozpoczyna szkolenie zniskuśai: : (Nurse) dla 
niemowląt. Otwarele kursu nastąpi dnia 15 
bm. 1936 r. Kurs trwać będzie 5 miesięcy 
i obejmuje wykłady teoretyczne į ćwiczenia 
praktyczne w Szpitalu Dziecięcym św. Lu- 
dwika w Krakowie. Pierwsze 2 tygodnie u- 
ważane są za okres próbny. 

Warunki przyjęcia: Podanie o przyjęcie 
na kurs adresowane do Zarządu Okręgu 
Polskiego Czerwonego Krzyżą w Krakowie, 
ul. Podwale 7 II. p. życiorys, świadectwo 


szoklńe minimum 6 klas szkoły powszech- 
nej, nie wyłączając wyższego cenzusu nauko 
referencje 


wego, obywatelstwo polskie, 


Rzuciła się z 3-go piętra na bruk 


Realność przy «l. Sienkiew'cza 30 
w Krakowie była w ub. niedzielę w 
"wczesnych godzinach rannych, wido- 
wng. 

strasznej tragedii 
młodej, bo zaledwie 20-letniej służą- 
cej Anny Czekajówny. 

Młoda dziewc:yna cierpiała od dłuż 
szego czasu na Tozstrój nerwowy "po 
wodowany 

zawodem miłosnym 


Musiano ich umieścić w dwuc 


W restauracji Herzoga przy ul. 
aW ielickiej 13 popijat bracia Wojiv- 
„wicze — Władysłtw, dozorca demu 
przy ul. Tarnowskiego 1..5 © Jau do- 
zorca domu przy ul. Katwaryjskiej L 
82, oraz znany na bruku podgórskim 
awantumnik W nożownik Franciszek 
Mycoń, zam. przy uł, Cmentarnej i lan 
Wiadomo, że między p'janymi o zwa 
de łatwo i z najbłachszego powodu 
dochodzi do krwawych rozpraw nożo 
wych, i 

Od słowa do słowt doslo między 
(Wojtowiczami a Myconfem do bójki, 
która ograniczyła s'ę początkowo do 
walki na pięści. 

Po.pewnym cz%sie. gdy awèaturn! 
ey opuści! restaurację i zeszli Się w 
domu Wojtowieza, przy ul. Tarnow- 
skiego 9, : 

W RUCH POSZŁY NOŻE, 
Władysław 


W ogólnej masakrze 


Bójkę zlikwidowali przywołani fun 
kejonerjusze P. P. alarmując pogoto 
wie rat. i konfiskując noże. 


Rannym założono prowizoryczne 2- 
patrunki, poczem _ wsadzono ich de 
karetki, by przewieźć ich do Szpitala. 
Ociekający krwią awanturnicy nie da 
li jednak 2% wygraną i rozpoczęli po 
nowną bójkę w karetce Pogotowia. 
tak, iż obsługa Pogotowia z trudem 


Jubiler Hrakowski i 


staną przed sądem 


Głošśšųa była swego czasu w Jrako 
wie afera Czesława Radosza; znanego 
oszusta, aresztowanego w restauracji 
Hawelki, w mundurze kapitana kor- 
pusu sądowego, przy czym oszust 
chcąc uniknąć zatrzymania, próbował 


Wojtowicz odniósł rane kłutą w pra wykręcić się sfałszowaną legitymacją 


cięte aa 
Xang 


we ramię, brat jego rany 
głowie, a Mycoń niebezpiczna f 
ikłote w prawa vachwfnę. 


i metryką. | ; 
Sledztwo ujawniło SenSacyjne szcze 
sóły: Obecnie ukończony został prze- 


-bjęcią śmierc. W dwu wczorżjszyla 
-gdy domownicy pogrążeni byli w gkg 


dwóch osób na piśmie, wiek od 20 do 30 
lat, zupełne zdrowie, stan wolny. 

Kandydatki przyjete na kurs podlegają 
badaniu lekarskiemu w szpitalu św. Ludwi 
ka. Oplata za cały kurs 100 zl, płatna w 
ratach miesięcznych po 20 zł. Wpisy na 
kurs przyjmuje do dnia 14 października 
1936 r. Biuro Polskiego Czerwonego Krzy- 
2a (Okrągowa Sekcja Sióstr) codziennie od 
godziny 12-13, neg ul. Podwale 7 II. p. w 
Krakowie. 

Bliższych informacji udziela biuro PCK. 
w Sosnowcu, ul. 3-go Maja 16 w godz. 9— 
13-ej. 


m st m4 


młodej służącej 
Zawód ten pchnął Czekajównę w o 


bokim śnie, dziewczyna  niesauważo- 
na przez nikoge otworzyła okno i 

skoczyła z 3-go piętra na bruk 
uliczny.  Bezwłocznie zadlarmowano 
Pogotowie Ratunkowe, które przewłio 
zło młodą desperatkę w Stżnie bezna- 
| dziejnym do szpitala  Ubezpieczalni 
Społecznej. 


szpitalach 


zdołała ich rozdzielić. Po przyjeździe 
do ambulatorium Pog. Rat. — Wojto 
wiez Władysław uległ poważnemu a- 
takowi serca. 
Sprawa zakończyła stę 
niem awanturników 
DO DWUCH SZPITALI: 
braci Wojtowiczów. przewieziono do 
szpitala Ubezpieezalni Społecznej My 
conia zaś do szpitala św. Łazarza, 


rozdz iele- 


i znany oszust 


ciwko Radoszowi akt oskarżenia i w 
niedługim czasie zasłądzie oń na la. 
wie oskarżonych. 

Niemałą sensację budzi fzkt, że v- 
bok Radoszż zasiądzie na ławie oskar 
żonych znany jubiler krakowski p 
J. ©. oskarżony o ukrywanie przed. 
miotów, które Radosz wyłudził od 1n 
nych jubilerów krakowskich w za 
mian za fałszywe weksle. 


suka Pa Bo li: l 


„Legion Młodych” występuje 


przeciw endecji, żydom, socjalisiom, komunistom 


iaszystom 


dolegionowego. 

Nieprawdą jest jakoby w Zagiębiu 
pozostały przy życiu tylko trzy obwo 
dy Legionu Młodych, prawdą nato 
miast jest, że wszystkie obwody oraz 


oddziały należące do okręgu Zagłębie m 


LM. istnieją nadal, jak również pra. 
wda jest, że kilka oddziełów i obwa 
dów — w których prowadzenie pracy _ 
stało Się zupełnie niemożliwe wsku- 
tek trwających jeszcze do niedawna 
Szykan Í prześladowań ze strony 
władz — zostało przss Fiomendę Okre 
gu Zagłębie na pewien, od okol'ezno 
ści zależny ` czasokres zawieszonych 
w czynnościach. 

Nieprawdg wreSzcie jest, *koby « 
kręg Zagłębie Legionu Młodych wypo 
wiadał się puieciwko programowi po 
Itycznemu Komendy Główne. prow- 
dą natomiast jest, że Legion Młodych 
w Zagłębiu, tak jak Í w całej Polsce 
walczy: 

o potężną Polskę, o zespolenie u- 
stroju państwowego z Narodem! o 
sprawiedliwość społeczna! o uznanie. 
że praca i krew dla Ofczyzny — to 
największa świętość narodowa! o ws 
zwolenie tej a:ęści Narodu. która pa 
wojnie wiatowej znalazła poza grani 
cami Rzeczypospolitej! jak  równ'eż 
prawdą jest, że Legion Młodych wal- 
czy: z ustrojem _ kabitalistycznym. 
który stoi na przeszkodzie potegi Pań 
stwa! z ustrojem liberalnym, który 
hamuje rozwój Narodu! z komunz 
mem, który chce Polskę  podporząd-. 
kować Rosii! z endecją. która chce 
pogrążyć Polskę w średniowiecznym 
zacofamiu! z anarchizoweniem życia 
polskiego przez żydów. 

Wszystkie wyżej wymienione po 
stulaty zgodne są najzupenfej z pro-. 
gramem politycznym L. M., z zarzą- 
dzeniami Komendy Głównej i z po- 
stanowieniami Rady Głównej. 


Legion Młodych Komenda Okręgu 
Zagłębie, 


Komendant Okręgu: 
EDWARD PODLIŃSKII. 
ua WS mm | 


a w 4 X 
Wieliczka pisze... 

Kursy muzyczne: Staraniem Ogniska Ko 
lejowców odbywać się będą od 15 bm. w lo- 
kalu przy nl. Goljana kursy mvzyczna dla 
dzieci. Opłaty bardzo niskie. , 


Dział yrafologiczny 


Stefa: Ma Pani list w Adm'nistracji pro 
szę się zgłosć po niego lask. osobiście. 

Kupon niniejszy należy wyciąć i 
przechować Po zebraniu 4 kuponów 
najeży przesłać do Redakcji pismo od 
ręczne (atramentowe) niekaligrafo- 
wane na papierze nielinjowanym, n*i 
mniej 10 wierszy, załączając kupony. 
Na podstawie tego zainteresowana 0- 


soba otrzyma bezpłatną „ocenę grafolo . 


giczną. Przypominamy, że każda anal! 
za wymaga czterech kuponów 


KUPON 


BEZPŁATNEJ PORADY 
GRAFOLNGICZNEJ 


Wanda 
Roesslier-Sfokowska 


PRZED MIKROFONEM 

Wybitna sopranistka, jedna z najlepszych 
artystek Teatru Wielkiego w Poznaniu — 
Wanda Roesslor-Stokowska, wystąpi w reci 
talu śpiewaczym przed mikrofonem poznań- 
skim dnia 12. X. e godz. 18.30. Artystka 
wykona kilka pięknych arii operowych į na 
$trojowych pieśni kompozytorów polskich. 


Narodziny Sosnowca 


AUDYCJA Z PODSTUDJA 

Nio każdemu zapewne wiadomo, że w nad 
chodzącą środę dnia 14 października przy- 
pada rocznica utworzenia pierwszego w Bo 
showċu zarządu miejskiego. O tym jak po- 
wstawał pierwszy magistrat  sosnowiecki i 
jak się tworzyło miasto, mówić będzie z pod 
studia sosnowieckiego o godz. 19 m. ja red. 
K. Ćwierk. 

Po pogadance odbędzia się WEA pod 
nazwą: „Po jednym utworze“. W koncercie 
iym womg udział pp. Maria Wonerowa, 
która odśpiewa piosnkę Broni „O mój dzia 
duniu* St. Moniuszki, St. Kuchciński 
(skrzypce) odegra „Molagunę'  Sarasatego, 
Marian- Porębski (tenor) zaśpiewa Galla 
barkarolę pt. „Ach, zejdź do mej gondoli“ 
I Zygmunt Kuchciński na fortepianie ode- 
gra F. Mendelsohna Bertholdy'ego 
„Pieśń bez slów‘ As — dur 


PROGRAM RADIOWY 


PONIEDZIAŁEK 12 PAZDZIERNIKA 

6.30 Kiedy ranne wstają zorze. 6.33 Gim- 
rastyka. 6.50 Płyty. 7.15 Dziennik poranny 
7.25 Parę 'nformacyj 7.30 Płyty. 8.00 Au- 
dycja szkolna. 11.30 Audycja dla szkół. 
11.57 Sygnał czasu. 12.08 Płyty. 12.40 O nie 
których trudnościach wychowawczych: 
Upór —' pogadanka. 12.50 Dziennik połu-, 
dniowy. 15.00 Wiadomości gospodarcze. 
15.15 1000 taktów muzyki. 15.55  Wszyst- 
kiego po trochu — audycja dla dzieci. — 
16.15 Nowa pisownia: Wskazówki praktycz 
Te. 16.80 Kóncert ork, mandolinistów im. 
Moniuszki. 17.05 Naprawa Rzeczypospolitej 
w XVI wieku —ode zyt. 17,20 Fritz Krei- 
sler: kwartet smyczkowy. P. R. 17.50 Nie- 
dźwiedzie płaczą jak dzieci — pogadank., 
18.00 Pogadanka aktualna. 18.10 Wiadomo- 
ści sportowe. 18.20 Koncert reklmowy. 18.45 
Program na jutro. 18.50 Czy rolnictwo ma 
się lepiaj — pogadanka. 19.00 Audycja 
«trzelecka. 19.30 Recital śpiiwaczy. 20.00 
Koncert w wyk. ork. P. R.-20.45 Dziennik 
wiaczótny. 20.55 Pogadanka aktualna. 21.00 
Słuchowiska oryginalne p. t. Pani zabija 
pana. 21.30 Płyty. 22.00 Koncert symi. w 
wyk. ork. P. R. 23,00 Płyty. 


Nędza deneneruie fizycznie rohofników 


Konieczne jest „Podn.esienie dochodów klas ubogich“ 


„We wszystkich krajach Europy i A- 
meryki, miliony ludzi, juź nie tylko 
bezrobotnych ho ci dosłownie giodu 
ją — ale i zatrudnionych,  przeważ' 

nie robotników, nie odżywia się dosta 
tecznie, poprostu nie dojada. Czyżby 
świat był naprawdę przeludniony ł 
brak było Środków do nakarmienia 
głodnych? 

Odpowiedź na to pytanie znajduje- 
my w szczegółowym raporcie miesza. 
nej komisji odżywiania przy Lidze Na 
rodów. 

Po obszernych badaniach i dokiade 
nych studjach, komisja ta stwier- 
dza że kraje europejskie zasnokoić mo 
gą całkowicie sky j żywnościowe 
swych mieszkańców. A jednak spory 
odsetek ludności głoduje i ulega wsku 
tek tego degeneracji fizycznej. Szwan 
kuje, widać organizacja społeczeństw 

Jakaż jest przyczyna tesa smuine- 
go stanu rzeczy i jak temu varadzić? 

„Główną przyczyną złego odżywia- 
nią sie — czytamy Ww sprawozdaniu 
wspomnianej komisji — jest nędza. 

j Jeżeli tak jest, niedostateczne oedży 
| wianie się może być zwalcone fedynie 
odj podniesienie dochodów klas uke 

ch. 

A więc przez podwyższenie zarok 
ków szerokich rzesz pracowniczych, 
przez podniesienie płac robotn' ków. 
—| zatrudnionych w kopalniach hutach. 
w więksrych i mnieiszych warsztatach 
pracy., Rzeczywistość iednak daleko 
niestety, odbiega od tego zalecenia in 
słytucji genewskiej.  Przeldźmy na 
chwile na teren polski; nie dawno po 
dawaliśmy zarobki w poszczególnych 
naszych przemysłach. Tam, w Iwiel 
części wypadków, już nie tylko © rac- 
jonalnym, ale wogóle nie może być 
mowy o jakimkolwiek  ludskim po- 
ziemie odżywiania się. W tych za$ wy 
padkach, gdzie płace. są choćby troch? 
wyższe, widzimy nieustanne ataki ze 
strony przemysłu, zmierzajace do sora 
wadzenia ich do norm słodowych. 

I dnerwują się mocno nrzemys'ow- 
cy, gdy rohotnicy ośmielaja sie temu 
nrzeciwstawić, 

A przecież w odwrotnym nowinniś 
my kroczyć kierunku. przecie. konten» 
ne jest, „podniesiania dachadów klae 
ubosich* ieżali już nie a wrolotãm 


Tajemnica 

Jest na świecie pewna kategorja ludzi 
przewrażliwionych na punkcie własnego 
zdrowia. iłochodz do tego, ża nie potrafią 
znieść najmniejszej niedyspozycji, do czego 
zresztą walnie przyczynia się bujna fantazja 

Przy najlżejszym katarze widzą zaraz 
swój pogrzeb. Mają już przed sobą zapalone 
świene, widzą swych krewnych w żałobie a 
siobie samego, skostniałych Isżących niers- 
ohomo w grobie. 

Trzeba przyznać, że są wytwory fantazii, 
Potem żałują, sami. ze sobą współczu ją, 
płaczą i błagają o pomoc, Ludzie kpią z 
niob, żartują, wsżak chodzi tylko o błahy 
katar. A przecież. 

Starszy referendarz izby skarbowej Tur- 
azyk miał jednak bez. wątpienia więcej niż 
katar. dego żona zapowniała go wpraw- 
dzie: „Nio ci nie dołega* — ale on zawsze 
odpowiadał: „Go ty możesz o tym wiedzieć, 
przecież nie ty jesteś chora, tylko ja”. 

Także lekarz mówił do niego: „Proszę się 
takim drobiazgiem nie przejmować, napra- 
wie szkoda nerwów!“ A Turozyk myślał: 


Ewa 


| „Łatwo mu tak mówić „przecież on na to 
nie umrz6....'* 


humanitarnych, to przez wzgiąd na 
przyszłość społeczeństwa, jego zdro- 
wle fizyczne i moralne. Jako że w 
w„dłrowym ciele — zdrowy duch*. 

Pożyw'enie robotnika powinno za- 
wierać 2.400 kaloryj dziennie, pius 
odrowiedni dodatek kaloryj w zależno 
ści od wysiłku fizycznego. 
Tymczasem w Polsce pożywienie zna 
cznego odsetka robotników nie prze- 
krasa wogóle 2.200 kaloryj. — W in- 
nych krajach najlepiej pod tym wzsię 
dem dzieje się w Szwecji, gdzie na 
iednego robotnika przypada od 3.120 
do 3.480 kaloryj. Lepiej od nolskiezo 
miewa się niemiecki robotnik którezo 
nokarm dzienny zawiera od 2530 do 
3.190 kaloryj. Gorzej natomiast jest w 
Stanach Zjednoczonych, tam bowiem 
z powodu wysokich kosztów utrzwma 
nia przypada na gorzej płatnego robo 
tniką zaledwie 2.130 kaloryj. 

Nie może nas oczywiście, pocieszać 
okoliczność, że zdzieś jest jescze go- 
rej niż u nas, Gdv bowiem zestawie 
my nożywienie nolskieeo robotnika z 
nażywieniem Takiegokoiwiek zachod» 
nin azy Środkowo - euronejskiego re 
tntnika, smutny wynadnie dla nas 
witk. To też w Polsce bardziej. niż 
odz'ateatwięt inijsiel. konieczne jest 
nadniestenią dochodów klas ubo- 
michi, ZArahki naszego rohotnika sa 
nawiem a wiela niższe, aniżeli jego 
sanaj nfamienkiego, francuskieso0, 
awg ansinlekieng, 

Poniaśń stonę życiową szerokich 
mas. ofo myśl przewodnia, jaka musi 
nam nrzyświecać. W okresie, gdy na 
świecie głośno rozleszją się hasła o 
nrzysnosohfeniu kołowym ludności, na 
'eżw s"czególna na to uwagę zwrócić, 
ł dlatero wszelkie nróby zmniełszania 
zArohków nowinny bvó w zarodku tłu 
mione, jako antyspołeczna i antypań. 
stwowe, 

Tyle o źle wynagradzanych rzeszach 
robotniczych. Nie zanominajmy jed 
nak, że poza tym mamy całe zastepy 
bezrobotnych . Zresztą nie tylko Pol. 
ska, ale cały świat boryka się z probie 
mem bezrobocia. ! oto w okresie, gdy 
miliony ludzi cierpiało głód i nędzę. 
były kraje, w których palono zboże za 
taniano kawę, lub niszczono mleka, ce 
lem  modwwżs”enia cen 


tych ar- 
Jian om DOE E A) 


kuiów. A przecież państwa powinny 
byly dostarczyć tym bezrobotnym po 
trzebnych środków żywnościowych, a 
nie dopuścić do ich niszo”enia, dak 0- 
strzeżenie brzmią wywody mieszanej 
komisji odżywiania: 


„Komitet mieszany zebrał dane ~ 
czytamy — które wykazują niezbicie, 
że nawet w Zachodniej Europie i w 
St. Zjednoczonych istnieją szerokie 
możliwości podniesienia spożycia wie 
łu środków żywnościowych i, że w 
Świecie, jako całości, podniesienie 
Środków spożywczych jest nieodzowne 
Te wnioski są potwierdzone we wszy” 
stkich punktach raportu Międzynaro 
dowego Biura Pracy. 


„POLONIA” 


Wzrosf radioabonenfów 
w Polsce 


W CIĄGU ROKU PRZYBYŁO 321 P. 


Roczne zestawienia wykazuje bardzo wý- 
datny wzrost radioabonentów w Polsce, W 
czasie od 1 października 1936 r, do 1 pa» 
ździernika 1036 r. liczba _ radłoabonentów 
wzrosła o 134.358. 

Na 1 października 1836 r. Polskis Rade 
„miało 55819 radioabonentów zarejestrowam 
nych, a więc o 16.743 więcej, niż 1 września 
1936 r. 


Stały a równomisrny wzrost radioakonen 
skazuje na konsekwentne oorzz ©4l- 
niejsze przenikanie radiofonii w teron, W 
porównaniu z krajami europejskimi joste- 
śmy na drugim miejscu pod względem pre 
centowego przyrostu rocznego (32.1 proc) 
Na pierwszym miejscu jest Francja z %4 
procentami przyrostu rocznego. Na dal 
szych miejscach znajdują się takie kraje, 
jak Damia, Szwajcaria, Niemcy td. 


piętnastoletni młodzieniec, który w następ- | go elokwencją opowadał o chorobach raka 


nym roku ma umrzeć. Powinno się wiedzieć | i licznych wypadkach 


Jak długo będzi esię żyć”... 

wiedzieć, kiedy się umrze. 

Turozyk o niczym innym nie mógł już 
myśleć. Aż w końcu poszedł do lekarza, 

Turczyk nie był łatwowierny i nie tak 
łatwo m-tna mu bylo coś wmówić. Dobrze 
wiedział że lekarz nie powie mu prawdy. 
Bo oi panowie mają swoją tak zwaną tajem 
nicę zawodową. Nigdy nie powiedzą pacjen- 
tow? -- ohoóby pytał mając najbardziej u- 
zasadnione podstawy — że pożyje Jeszcze 


Gdy go pytano: „Ma pan dolegliwości to] tvrko Krótki ozas 


łądkowe?' — natychmiast chwytał się za 


Rzeżki, uśmiechnięty, przybył do swego 


brzuch i porządnic zaniepokojony, odpowia | ;ękarza: 


dał: „Istotnie, coś mnie boli". A gdy się 
wreszcie decydował opuścić łóżko — jeszoze 
długo bładał, że jest ciężko obory. 

Liczył lat 45, a więc w tym wieku, w któ 


— Dzień do5ry, panie Turczyk. 
— Czy coś pami dolega? — zapytał le- 
karz 
— Nie, nie przychodzę dziś do lekarza, 


rym przekraczą się już szozytowy punkt ży | tecz do przyjaciela. 


cia i wspomina minione dzieje. 


Nikt zaś nie robi sobie tak oiężkiego ser | nudzę. Byłoby ładnie z pańskiej strony, gdy ` 
ca i trosk, jak właśnie ten, kto przyzwy | by pan zechciał dzisiejszy 


czajony jest do wygodnego życia. 


Żona moja bawi u rodziców, a ja sam się 


wieczór spędz” 
ze mną. Zfemy najpierw kolację, a pote 


Turczyk o niczym innym niemyślał tylko | nójdziemy do teatru. © nie, w żandym r; 
o śmierci. Nie wolno mu było nawet mó-|zie nie może mi pan dać kosza. — Tob“ 


wić: 
tychmiast zaczynał się martwić: „Stary sta 


ry.. Go to znaczy, że już mówią do mnie | itości* — 


„Ależ pan woale nie fest stary. Na-| «nie naprawdę zmartwiło. 


Trochę poocsrtowawszy się dła ,przyzwo- 
lekarz przyjął zaproszenie swego 


o starości? Tak medytował i dochodził nie | pacienta 


raz do wniosku: „Ludzie mają idiotyczny 


A potom... Potem, w czasie kolacji pili 


oporacii, Mówił da 
Turczyka per „ty“, klepat go po plecach j 
zanosił się od śmiechu. 

Turczyk który wypił znacznie mniej niż 
lekarz, udawał, że jest kompletnie pijany 
i odpowiadał tym samym tonem. 

-—- Dobrze, więc w ubiegłym tygodniu ha 
dareś mnie, powiedz mi prawdę, kiedy pój 
dę do grobu? 

To był wspaniały pomysł Turczyka. Tak 
trzeba się z lekarzami urządzań! Dwa razy 
trzeja się ich radzić: raz w pokoju ordyna 
cyjnym, gdy Człowieka badają ł drugi raz 
w zacisznym gabinecie, gdzie mówi się pra: 
wdę. — To powiększa wprawdzie koszta o 
50 złotych, którę trzeba wydać, ale za to 
człewiek dowiaduje się vrawdy. 

Istotnie lekarz stawał się coraz wymow: 
niejszy i coraz bardziej przystępny. Ciężko 
jest milczeć, gdy się ma w czubie. 

W koricu "lekarz powiedział: 

— lstnieje wprawdzie tajemnica zawodo 

a, ale przed tobą nie mogę przecież mioć 
ajemnicy.. ty mój dobry, stary chłopie... 
lież to trudu mieliśmy wtedy, by oì wmó- 
wić, że twój syn za wcześnie się urodził... 
— do djaska, akurat trzy miesiące za woze 
śnie.. A co się tyczy ciebie samego — jè- 
steś zdrów, jak ryba. Go najwyżej mała wa 
da serca.. Ale z tym możesz żyć jeszcze sto 
łat, ale pod warunkiem, że nie będziesz się 
denerwował, Pod warunkiem że nigdy ci 


zwyczaj obliczania... Moim zdaniem, mężczy | doś6 dużo alkoholu, tak, że około godziny 
zna, który liczy Sześódziesiątkę i ma żyć je| "ziesiątej lekarz był zupełnie pijany. Z naj) nie będą opowiadali nowin. którebv cię mo 


szcze ze dwadzieścia kæ. jest młodszy n'żl wvższym ożywieniem i niespotvkaną u nie-| gły denerwować... 


Btr. © 


NGłenczakowęk— 


STRESZCZENIE POCZĄTKU POWIEŚCI 


wstąpił młody Atoksander Obrenowiez, któ: 
ry usidiony wdziękami pięknej nierządnicy 
Dragi Maszyn podniósł ją na tron whrew 
woli narodu. W czasie przeglądu wojsk 
wybawił Drago od śmierci młody oficer Ju» 
lian Subowic» zostając | ass RM, 
Po pewnym jednak czasie Juljan ærzeniási | 
swe uczucia na piękne dziewczę rozbčjmie 
cze, Jadwigę. Zrozpaczona Draga pestane. 
wiła niedopuścić do nocy poślubnej mio- 
daj pary z pomocą brata Nikodema, stry 
obraziwszy Juijana zmusił go do pojedyn- 
ku. Juljan powróciwszy do domu spe- 
strzegł z przerażeniem, że Jadwiga zasta- ; 
ła mu uprowadzona. 
Tymozasem Draga wszedłszy w spisek z 
doktorem przybocznym Aleksandra, wma- 
wie małżonkowi ciężką chorobę, z której 
wybawić może go tylko zaprzestanie zajmo, 
wania się rządzeniem państwa. Draga wraz 
ze swym niecnym bratem udają się na u- 
atronną wyspę na Dunaju, gdzie przebywa 
nisprawy syn Milana, aby go wtrącić do 
więzienia W drodze spotyka zbrodniczą 
parę burza, w czasie Której ratuje ich əs 
imieroi — bohaterski Milan. Draga aby zgu 
bie młodzieńca, rozkochała go w sobie na- 
miętnie. Obiecując mu koronę u swego boku 
nierządnica skłoniła młodzieńca Jo ucieczki 
z domu matki, która poprzysięgła jej zem- 
się za wszelką cenę. Tymcza:un Jadwidze | 
która przez liczne przygody dostała się 
wreszcie do Wiednia, udało się wykraść pe- 
wnemu Serbowi listy kompromitujące u0-. 
»zczętnie Dragę. Została jadnak posądzona | 
e kradzież w hotelu į stawiona przed ko. | 
misarza policji, W międzyczasie Draga umie 
ściła Milana u kelgradzkiego profesora Pa- 
pina, rzekomo celem nauki, w istacia jednak 
aby: móc obmyślić diań sposób śmierci 
Milan przypadkowo zlapawszy Juijana w; 
zułej scenie z Draga, o której sądził w na- 
iwności, tż tylko jego kocha,  poprzysiągł 
afiterowi zemstę. Został jednak odkryty 
srzer sługę Ferryego, w momencie, gdy 
cholał przebić Juljana. Ten zaś Htując się 
nad niewinną ofiarą występnej Dragi, posta 
newjł ocalić go z jej szpon i zabrał go do 
swego domu. Draga tymczasem postanowiła 
wprowadzić na tron swego brata Nikodema. | 
W tym oelu połeciła podpisać odpowiedni 
aki najprzedniejszym mężom w państwie, 
Kiedy sędziwy prezydent skupczyny Subo- 
wicz odmówił swego podpisu, wtrącony zo- 
stał przez Dragę do lochu wraz ze swą cór- 
ką Sonig ; synem Juljanem, byłym kochan. | 
kiem nierządnicy na tronie. Gudownym zbio | 
giem okoliczności prezydent zdołał się ura- 
tować. 


Nie mogła dłużej wytasymać, po- 
częła głośno śpiewać, klaskać w rę- 
ce jak małe dziecko, któremu pokaza 
no zabewkę i cięgle pryciskału rękę 
do serca, by się upewnić, czy SA 
ment jej krwią nav'sany jeszcze SĘ 
na niem znajduje a 

Jej krwią! Ach „jak mało 
aa tych kilka kropli! Byla golow? 
wsSzystką krew swą przelać za Julje- 
na i gdyby życiem swojem m/ala su u 
ratować, jak chętnie oddałaby je! 

I nie tylko jego, lecz i 
ai, którą już kochała, choć 
azezo nie znała. A jak cieszyć się bę j 
dsie prezydent Subowine iak bedzie 


zważała ; 


i.Soniu uwol-| 


ja 


| królowa będzie 


rado | 
Działo się to w r. 1800. Na tron aerkski| sna wiadomość, gdy mu przyprowo-! prędko opuścić Belgrad. 


Szczęśliwy, gdy mu przyniosę 
dzę utracone dzieci, 

Oblicze Starca natychm'ast się 
jaśnł i pokryje uśmiechem. 

— Był dobrym dla mnie — rzekła 
do siebie Jadwiga — dlatego chcę go 
szczęśliwym. 


ros 


widą'eć 

Tak, poszczęściło się jej, nie  ma- 
gła dłużej wątpić. 

Tak 
ła sobie uwolnienia Juljana. 
tym dokumentem w ręku muszą sę 
druwi. więzienia otworzyć i. wyjdę 
niemi Juljan i Sonta. Może sobie Han- 
kiewicz być choćby najsloższyin czło- 
wiekiem, cóż to ją osshodzło.  Ktu 
ma podpis króla, ma prawo i nietylko 


szybko i łatwo nie przedstaw”a 
Ale 


b 


Prawo, lecz siłę. 

— ról jest pizec eż jek 
prędko zgodził się na uwolnienie Jul 
jana. Chc'ałabym ogłosić to w całej 
Serbji, a możeby go więcej pkosha- 
no, Inniej nienawidz li 


dohry, 


zrozumiano" ; 


i by, że Draga jest lyiko tym złym du 
| jeszcze; oczyma zdawało się nrzytem 


chem, który tyle zlego narobił. O, 


sę plenić z wściękio* 


ści, gdy usłyszy, że ofiary jej uszły. l 
źdz ałała to biedna 
więzienie otworzyło, które 


dziewoz:yna, że się | 
królowa | 
tak mocno zamknela. 

tak pa- | 
trzysz na mnie cjekawemi oczkami, | 
nie jestem żadną bohaterka, nie wiel 
kego nie uczynilam, tylko tyle, ile z? i 
leżało od mej słabej siły. Ale uczyut-! 


Ach, ty meły cezyżyku, co 


lam, mejąe zaufanie w pomoc Boską 
i dlatego udało mi się. 
A ty. pstry motylku — mówiła d 
lej —powiem ci coś ctcho do ucha: 
— Juljan jest wolny. Sonia uratowa' 
na! 


Poleć teraz i ponieść tę wiadomość 
i 


dalej, ziaieś ją ludziom dobrej wali 
powiedz, że mała Jadwiga wysyła Cio 


z item poSelstwem. 

[ak  us;częśllwona  gawędziła s. 
pizyrodą. Zdawało Się, jakby ias rozu 
miał jej słowa. liorony drzew szu 
mialy tajemniczo, kwiaty witały ja 
swą wonią, mrówki nawet przerywały 
swą pracę, gdy usszczęśliwione dziew 
czę przechodziło koło nich. 

Lecz nie mogła się  atlrzymywae, 
nie, każda minuta, którą Się dłużej w 
lesie zatrzymywała, była stracona dla 
Juljana, prędko wiec, prędko do n'ego 

Za pół godziny mogle mieć las już 
za sobą, potem już cytadela blisko, % 
z tem i uwolnienie ukochanego. 

=> Czy będziesz miał dość dowodów 


"mej miłości? Z pewnoścą myśli już 


o ilumnej kobiecie u której nóg dotąu 
będzie do mnie na 
UWOJA ojciec Jego, dat inż 
przid synow' swomu blogoslavien 
stwo. Juljan nie będzie się już potrze 
hował jei wstydzić, rodzina przyjmie 


„użułs terz wolny 


Prezydent, 


"NA TRONIE 


ją z radością, tylko wSzyscy muszą 


Gdy tak snuła swe piękne marze- 
nia, pełne radosnej nadzień, mimowoli 
podnos'ła głowę i śmiało Szła znane- 
mi ścieżkami lasu. 

— Tək, uczynię go Szczęśliwym, bak 


,szczęśliwyra, jak tylko kobieta może 


uszczęśliwić kochinego  męścyyznę 
Zdobyłam go bowiem Sobie ~- lecz li- 
tośc'wy Boże, co to? 

W pewnem oddaleniu padł strzał, 
echo jeszcze nie przebrzmiało. Dm 
przysłonił okoliczne zarośla, które się 
nagle rozchyliły na kilka kroków od 


'Jadwigi i wyskoczył spieniony ` I za: 


krwawiony jeleń 

Na widsk biednego wierzęcia, tra 
fionego w*docznie kulą strzsica, zdją 
ła Jadwigę litość. w tej chwili zapo- 
molila nawet o uwoln'eniu Juljana. 

Śmiertelnie raniene zwierzę Przy- 
włokło s'ę do Jadwigi i padio. Paurza 
ło tylko żałośnie na ną 1 wysiłkiem 
ostatnich sił, usiłowiło podnieść «ię 


nie chcę ginąć, las 
żylem w nim luk 


prosić: pomóż mi, 
jest tak piękny, 
szczęśliwy, aż depóki okruiny myśli- 
wy mie uadszedł, . 

Jadwiga gleboko wzruś.ona ukłę- 
kła przy biednem zwierzęciu. Zauwa- 
żyła źe jest Śmiertelnie raulony. Ku- 
lą myśliwego przeSzyła mu pie!ś, 

— Biędne, kochane zwierzątko — 
zawołała, gładząc jelenia — nie mo. 


| gẹ ci pomódz, musisz zgłiąć. Lecz mo 


ge cię zachować od tego, by znysśkiwy 
cię nie zabrał, nie ściągnął skóry, u 
ciebie nie oddał do kuchni. Niepraw- 
daż bowiem, że chcesz Pozostać w le” 
sie, w którym tak wesoło żyłeś. 

Jeleń raz jeSzcze spojrzał, / potem 
rzygisły oczy jego, drżenie przeszło 
ciało całe, pwesto żyć. Jadwiga po” 
stanowiła zanieść go w. kczaki 1 u 
kryć tam przed myśliwym/. Lecz prze 
ceniła swe siły, Widząc, że nie mcże 
ciała podnieść, chwyciła go za tylne 


nogi, by po miekkiej 1aurawie raca- 
gnąć w zarośla. Już się zabierał! do 


tego, gdy nagłe usłyszała za Sobi 
głos: 

-— Hej, mała poczekaj, co~ czynisz, 
chcesz mi zdobycz mą zabrać? Stój | 
odpowiadaj. 

Jadwya odwróciż sę i zmieszał? 
Żobaczyła przed sobą młodego, piek: 
nego myśliwego z dymiącą  jesze7= 
strzelba w rece. s 

Nis było to jeszcze powodem prze 
strachu, kilka słów wystarczyłoby bo 
wiom, by objaśnić ga, co cheltłą uczy 
nić z jeleniem. A jeżcłt myśliwy był 
czującym człowiekiem, mugtałby 
jej odpow edzią z chącią zadowolić i 
odejść. 

Lecz młodz 


SiĘ 


myśliwy nie był dia 


MM RE EN a a 0 Z AE NAW" 1 ac WE? 


niej obcym człowiekiem. Pzżypomu!a 
ła sobie, że go już gdzieś wdała, 
czy nie w ów wieczór, gdy zostala 
Juljenowi Subowiezowi poślubtona. 

A myśliwy stojący naprzeciw wej 
był nie kto inny, jak Nikodem Du- 
niewicz. 

Była z nim sama w lesie w pustem 
miejscu, czy miała mu dać odpo- 
wiedź? Spokój ją opuścił, Drżała, jak 
ptaszyna, widiąc węże. Przestraszyła 
się, gdy zobaczyła znajomego myśliwe 
go. 

— A, piękna dziewczyn: — zawołał 
Nikodem, obrzucając ją. 
— na Boga, głowę daję, -jeżeli cie 
gdzieś już nie wddałem. Ale choć- 
bym sobie, nawet nie  plzypomułał, 
nie powstrzyma mnie to, btm ci n'e 
wyraził swego poda wu. Ale przyłepa 
łem cię na DrzeStępstwie, wieSz, mne 
ła, co to jest kradzież leśua? 

— Ulitowałam sę nad 
zwierięciem, które zab'łeś — odpowie 
działa Jadwiga drżącym głosem ~ 
chciałam, by po śmierci pyzyntjmaniej 
spokój miało, » 

— Wspantale! Odkąd grzebie się ie 
leni? -— spytał Nikodem — sądzę, 
lepiej zjadać. Ale daruję ci twój po 
stępek, jeśli wykupisz się trzem no 
całunkami. 

KAL poediapie, Ti a ykuela Jy 
dwiga. — Nie, nigdy! 


spojrzeniem 


biedne. 


że 


— E, co tam całusy w lesie — zawo 
lał Nikodem — niewiem, kfo jesteś, 
ale wyglądasz na mieszczańkę 4 Rel- 


gradu. A nie dasz mi  dootrowolnie 
czego żądam, nie będę się pytać o to 
lecz sam wezmę, a jeżeli się jeszcze 
będ:iesz wahała, za kdżdg stracona mi 
nutę, wezme oprócz tego jeszcze py 
całus e. 

— Proszę pana, puść mule, nis x9 
my ze Sobą nie do czynienia, Ni- 
znam pana i nie chcę anté, a wiedz 
pan o tem. że pocałunku z ust mych 
nie dosian'esz nigdy. 

— Mały uparciichu. — zawołał my 
śliwy — doprowidzi 
ko przyłapana na kradzieży, doste 
niesz Się do sądu. Wiesz, że z takim. 
krótka tam spraw”. Kogo w mym it 
Sie przyłapię na kradzieży, na terg 
sam moge karę nałożyć. Ale my -zł- 
łatwijmy się po Płostu, bez Sadu i 
świądków. Daj mi całusa, ty nie je 
stes pierwszą, klóra po trzech poca 
łunktel, sama żadała cdemnie czwar 
tego. A 

Z temi słowy zbliżył się de viei.l 
objął ją ramionam!; krzyk, iaki Jw 


Sz dò tego, Żu fa 


dwięa wydała, nie powstrzymał Sc 
lece usta jego nie dotknęły  jieszcu 


ust jej, broniła się Fozpacziwie. 


Dalszy ciag jutro 


_ Kucharski bije dwukrotnie Ny 
a Noji Iso-Hollo 


w ubiegłą sohotę EM odhyły się 
u Warszawie zawody lekkoatletyczne w ra 
mach, których edbyły się sensacyjne pojes 
dynki naszych znakomitych biegaczy Ku- 
charskiego z Ny oraz Nojego z iso-Hollo. 

Noji wykazał biegnąc po raz pierwszy 
tez dystans, że może osiągnąć w tej konku- 
rencji niezłe wyniki, Bieg ten był niezwy» 
k "we ONE jący. 

Noji, który był uważany za mającego ma 
ie szanse wygrania z tak wielkim biega- 
czem, jak lso-Holło, wyszedł z pojedynku 
niespodziewanie dobrze. Osiągnął on 


JEDNAKOWY CZAS 


z iso - Hollo & min. 40.8 sek. 
Po starcie prowadzenie obejmuje 1so-Hęl- 


ło, następnie jednak prowadzi na zniianę z 
Nojim. W czwartym okrążeniu prowadzenie 
ibejmujee Iso-Hołio, Noji biegnie krok w 
krok za nim. 

Podczas biegu w piatym okrążeniu, lso= 
Holio próbuje kilkakrotnie uciec Polakowi 
próba ta jednak się nie udaje. 

W ostatnim okrążeniu iso-Holio już na 
260 m. zaczyna finiszować, Na końcowym 
wirażu Noji słara się minąć Fina, lecz ten 

ŁOKCIEM SPYCHA POLAKA 
Noji traci kilka sekund, ale mimo to bieg- 
nie tuż za Finem. iita 

Na metę zawodnicy wpadają niemal jers 
cześnie, Noji raczej o kilkadziesiąt centy- 
metrów w tyle, tj. tylko o wychylenie tuło- 


Sport w Zagłębiu 


Nowy zarząd 
PIŁKARSKIEGO PODOKRĘQGU 
Qnegdaj odbyły się w Dąbrowie wybory, 


Drugie spotkanie na 800 m. pomiędzy Ku] do zarządu Piłkarskiego Fodokręgu Ząglę- 


oharskim i Szwedem Ny, zakończyło się 
ZWYCIĘSTWEM KUCHARSKIEGO 


Polak osiągając 1 min. 51.7 s. nie pobił 
zapowiadansgo rekordu świata. Czas Ny wy 
nosi 1:63.8. Trzecim był Qąsowski AZS Po 


znań 1:56,6. 
W drugim dniu zawodów Noji w biegu 
na 5 km. pobił Iso-Hollo w czasie 14.58. 
Również Kucharski w biegu na 1500 m. 
uzyskał czas 4 min. bijąc Ny. 


Qąssowski w biegu na 500 m. ustalił nosi 


wy rekord Polski z czasem 1.04, Skok w 
wzwyż wygrał Chmiel osiągając 180. 


Ruch sięga po mistrzostwo Polski 
Dąb obok Legii kandydatem do spadku 


Ruch - Legia 6:1 

Wczoraj rozegrany został * Wielkich Haj 
dukach mecz ligowy między luchem i Le- 
gią, który z jednej strony „rzypieczętowai 
ostatecznie spadek Legji z Ligi, a z dru- 
giej umocnił stanowisko Ruchu na czele ta 
beli. 

Mecz po nieciekawym naogół przebiegu 
zakończył się wysokiem zwycięstwem gospo 
laszy w stosunku 6:1 (3:0), Bramki zdoby 
li Pęterek 4, Wilimowski i Wońarz po jed 


Porażka Chelsea 
Z ZASTĘPCĄ „WISŁY: 

W Londynie odbył się mecz piłkarski po 
między znaną z występów w Polsce, zawo- 
dową drużyną „Chelsea“ i puryskim Racing 
Olnbem. 

„Mecz zakończył się niespodziewaną poraż- 
ką gospodarzy w stosunku 1.2 (0:1). 

Paryżanie — jak wiadomo — gościli w 
Anglii zamiast krakowskiej Wisły, która 
po sensacyjnem zwycięstwie nad Chelsea w 
Krakowie zostala zaproszona na spotkanie 
rewanżowe lecz nie skorzystała z niego wo- 
bec braku odpowiedniej obecnie — drużyny 


Sporf na Sląsku 
O misfrzostwo kl. „A” 


Rozegrane wczoraj na Śląsku spotkania 
piłkarskie o mistrzostwo klasy A daly na- 
stępujące wyniki: 

Stadjon (Chorzów) — 
3:2 (0:0). 

IFC. Katowice — KKS. Pogoń 0:2 (0:0) 

„06 Mysłowico-—, 24“ Szopienice 2:1 (10) 

KS. Chorzów III — iskra Siemianowice 
3:0 (1:03. 

„22% Mala - Dąbrówka — Orzeł Wałno- 
wiec 2:0 (1:0). 

Ruch (Radzionków) — 
(Katowice) 4:4! 

Strzelec Szariej—Siavia (Ruda) 1:2 (1:1) 

śląsk 1b (Świętochłowice) Naprzód 
(Ruda) 3:1 (2:0). 

„27“ Orzegów — Pogoń (Nowv - Rvtom) 
1:2 (11) 


„07% Siemianowioa 


Ponztowę PW. 


1 


nej, dla warszawian honorowy punkt zdo- 
by? Cebulak. — Sędzia p. Kuchar zə Lwowa 
b. slaby. 


Garbarnia -- Ł.K.S. 0:1 


Niespodziewaną porażkę poniosła krakow 
ska Garbarnia u siebie w spotkaniu z ŁK 
Sm w stosunku 1:0 po dość wyrównanej 
grze. Goście wykazali nieco więcej bojowo | 
ści i to zadecydowało o ich zwycięstwie, 


Warszawianka --Dqb 1:0 


MKrocząca w bieżącym roku na czele tabe 
li Warszawianka nie sprawiła swym zwolen 
nikom zawodu, rozprawiając się na wła- 
suem boisku z Dębem w stosunku 1:0 Dru 
Żyna śląska będzie się ransiała  prawdopo- 
dobnie pożegnać z ligą razem ze stałeczną 
Legia. 


Pogoń -- Sląsk 4:1 
We Lwowie Pogoń, jak to było do przawi 
dzenia, pokonała łatwo Śląsk w stosunku ; 
4:1, będąc przez cały czas drużyną zdecydo | 


wanie lepszą technicznie od gości, 
akcje nie kleiły się zupełnie. 


Warta -- Wisła 4:2 


Krakowska Wisłą goszcząc w Poznaniu, 
utracia dwa cenne punkty w spotkniu z 
Wartą, której uległa w stosunku 2:4 po 
ciekawej grze, obfitującej w liczne momen 
ty podbromkowe nie wykorzystane przez 0- 
bie strony. 


których 


W wyniku rozegranych spotkań tabela li 
gowa ukszattowała się nasiąpująro: 


Kiub gier pkt. st. br. 
Ruch 15 22 43:27 
| Garbarnia 15 19 PALI 
| Warszawianka 15 19 25:19 
Pogoń 15 17 32:24 
Wisła 15 16 20:21 
LEKS. 15 15 30:27 
Warta 15 15 38:37 
Śląsk 15 11 22:31 
' Dab 15 10 29:37 
Legia 15 B 19:42 


Amatorski K.S.--W. K.S. Smigły 6:1 (3:0) 


Chorzowianie goszcząc w meczu o wejście 
do ekstraklasy wileńskich mistrzów poko- 
nali ich zdecydowanie — choć nieco za, 
wysoko. Mimo wysoluego wyniku wojskowi 
grali jako równi z równymi u to brzmi już 
poprostu paradoksalnie, że bramkarz inè 
Ozarski nietylko nie zawinił żadnej puszcze 
nej bramki, lecz wręcz przeciwnie, uchronił 
swych kolegów od dwucyfrowej porażki, 

Bramki dla AKS-u zdobyli: Vostal i 
Piontek (po dwie), oraz Morcinek j Pytel 
(pa jednej). Honorowy punkt dla wilnian 
uzyskał Moczulski i to jako mi 1 bram 
kę dnia. 

Sędziował bardzo dobrze p. Głowacz ze 
Lwowa. 


Po skończonym meczu  podzieliliśmy się 
wrażeniami z vice-prezesem PZPN-u p Mal 
lovem ze Sosnowca który powiedział do, na 
szego współpracownika: 

-- Bramkarz Śmigłego Czarski był najlep 
szym graczam ną boisku! Goście na taką 
wysoką porażkę niezasłużyli. 

Wynik meczu znalazł swe uzasadnienie w 
mokrym trawiastym terenie, Wilnianie przy 


„wykli do t. zw. gry „Kickend nish‘, stracili 
« dzięki Słiskiemu terenowi 


nrocgnt <a swej <kufacznaści, 


© ile zaś chodzi o AKS, to jego trójka 
środkowa napadu zrozumiąła wteszcie, że 
mając przeciwko sobie twardo i szybko gra 
jaca drużynę, trudno wyłącznie jej strzelań 
bramki, to też skrzetnie zatrudniała skrzy- 
dta", ) j 


Brygada--Lracouie 0:2 


W Częstochowie rozeztany został wczoraj 
niecz o wejście do ligi pomiędzy miejscową 
Brygadą i Cracovią. Zawody zakończyły się 
godkiem zwycięstwem gości w stosunku 2:0 
Cracovia zasłużyłą na zwycięstwo stanowiąc 
jako całość drużynę lepszą zarówno w po- 
lu, jak i strzałowo. 1 


Angielscy hokeiści 


W KATOWIGACH 


Jak już podawaliśmy otwarcie sezonu ho 
kejowego w Katowicach nastąpi w dn. i li- 
stopada meczem reprszentacji Śląska z Ber 
linem. 

Na połowę grudnia przewidziane jest 
spotkanie z doskonałą augielską drutrn= a- 


conaimuież 50, kademicką Qxiord Universtb 


bia, które zakończyły okres rządów komisa- 
rycznych p. Segno. Przebieg dyskusji po- 
przedzającej wybory miał charaktex b. bu- 
raliwy. 

Nowy zarząd jest właściwie — starym za 
rządem (z przed okresu komisarycznego) je 
dynie bez przedstawicieli QKS-u. 

Przedstawia się om obecnie następująco: , 
prezes p. Wolski członkowie: pp. Horzal- 
ski, Oleksiak, Miukiewicz, Hubert, Bluszcz. 
Wydział Gier i Dysc.: przewodniczący P, 
Bitnerowski członkowie pp. | Przewłocki, 
Piwnik, Kościuch, Fligier, Sztolke, Polak. 

Do komisji rewizyjnej wybrano pp. Nar 
wrockiego, Rosoła i Pitowieckjego. 

Na zebraniu obecny był. komisąrz Kiel. 
OZPN. p. Krassowski. 

a 


O mistrzostwo klasy A 


Wczoraj w Zagłębiu rozegrano pięć spot- 
kań o mistrzostwo klasy A podokręgu, któ- 
re przyniosły nieznączne zrasztą zmiany w, 
tabel 


BRYNICA — KSM. 6:1 (2:4) 
Czeladzka Brynica na wasnem boisku roz 
prawił się gładko z benjaminkiem A klasy 
6:1. Bramki dla zwycięzców uzyskali Mydło 
wieckj i Lewandowski po £ oraz Kańtoch 
i Krupiński po 1. 
UNIA — SARMAOJA 3:3 (2:1) 


Unia u siebie straciła jaden punkt z gm 
éng Sarmacją po wyrównanej grze. Bramki 
dla gospodarzy uzyskali Nowak, Słota i Dù 
dziiski po jednej. 

LKS. — HAKOACH 2:6 (1:0) 

Mistrz podokręgu pokonał łatwo — ja 
to było do przewidzenia — będziński Ha- 
koach w stosunku 2:0. Hakoach pzawdopo: 
dobnie w bieżącym roku nie odógra rz 
roli w mistrzostwach. r 


ZAGŁĘBIE — PŁOMIEN 2:7 (2:1) 

Wynik meczu padł już w pierwszej po- 
lowie. Druga część meczu, mimo zaciekłej 
walki zarówno miejscowych, jak i gości, nie 
przyniosła żadnej bramki, Tym samym Za: 
glębie nadal prowadzi różnicą bramek 
przed Brynicą. 

ZAGŁĘBIANKA — SOLYAY 3:0 (0:0) 

W Będzinie Zagłębianka pokonała zasłu- 
żenie Solvay w stosunku 5.0 (0:0). Wynik 
odpowiada przebiegowi gry i układowi sił 
w poszczegółnych połowach, 


Po wczorajszych rozgrywkach nie nastąpi 
ły w górze tabeli żadne zmiany. Na pier- 
wszym miejscu w dalszym «ingu utrzymuje 

ę Zagłębie przed Brynicą, Unią, Sarmacją 
CKS i td. 

Tabela rozgrywek przedstawia się nastę 


pująco 

Klub gier pkt, st. ba. 
Zaglębie 7 1 2: 7 
Brynica ró 11 22: 9 
Unia 7 3 25:10 
Sarmacja ró 9 16:11 
OKS. f 9 13:18 
Zagłębianka ag 9 19:18 
Solvay ri 5 11:16 
Plomień 7 4 KRT 
KSM. T 3 8:23 
Hakoach 7 3 6:25 


Zw. Strzeieoki Niwka — K5. Kazimi»rz 2:0 

Mecz o mistrz. kl. 7. Obie hramki uzy- 
skał Różycki. Sędzia p. Ciechoyski al..do- 
bry 


Dziadunio mówil... 


Fee w dalszym ciągu udzielam odpowie- 
ia 

PAN CZ. — Dziękuję Panu za uznanie 
dla moich rad.  Uważałhym się za bardzo 
szczęśliwego, gdyby one istotnie trafiały do 
serc i umysiów. Qo się tyczy Pana. to na 
razie ma Pan drogę przed sobą wytkniętą: 
idzie Pan do wojska, będzie więc Pan miał 
czas zaabsorhowany nauką wojskowości, wos 
bec czego dalsze plany samokształceniia na- 
leżałoby na czas pewien odłożyć, zająć się 
zaś gruntownym poznaniem sztuki wojsk0a 
wej. Ghwalobne jest pańskie dążenie do zdo 
bycia wiedzy, natomiast mylne zupełnie 
pojęcie, że tylko cziowiek z wyższym wys 
kształconiem jest coś wart. Wskażę Panu 
najbliższy przykład: w armii nader poważ- 
ną rolę odgrywają podoficerowie posiadają 
ey wrodzoną inteligencję oraz odpowiedni 
zapas wiadomości z dziedziny wojskowości. 
Dlaczego nie miałby Pan pójść w tym kie- 
runku i zostać _ podoficerem zawodowym? 
Niech Pan pokocha szczytny zawód żołn'e- 
vza, a wówczas i nauka stanie się dla Pana 
łatwa i zdobędzie Pan przyzwoite stanowi- 
sko w społeczeństwie ; zapewni sobie rów- 
nież przyzwoity byt. Niech Pan pamięta, że 
na każdym stanowisku można się stać ró. 
wnio pożytecznym sługą Ojczyzny. Niech 
Pan radę moją weżmie pod rozwagę. 

ZAKOCHANEMU. — Cóż ja mogę pora. 
dzić Panu? Pan ją kocha, a ona Pana nie. 
Sytuacja jest prosta ; jasna į nie widzę nic, 
soby mogło ją zmienić na pańską korzyść. 
Pociąg sordeczny do kogoś jest albo laską 


DROBNE OGŁOSZENIA 


i WOLNE POSADY | 


WSPÓŁPRACUJĄC z nami, żarobią Pa 
nowie, Panie w mieście lub na wsi od 3— 
15 zł dziennie. Zgł. „Prezencja do adm. 
Torpedy, 


POSZUKUJĘ zdolnej podręcznej do kra 
wieczyzny. Zgł. Torpeda pod „Młoda“, 


PRZYJMĘ sklepową katoliczkę z utrzy- 
maniem za kaucją, oraz praktykanta. Zgł. 
pod „Kaucją' do Administracji. 

DO OBJĘCIA dozorcówka. Kaucja 300 


zł. Zgł. pod „Małżeństwo“ do Torpedy. 


| POSAD POSZUKUJĄ | 


AKADEMIK, student wydziału germam- 
styki, pierwszorzędny pedagog  paoszukaja 
korepetytorki języka niemieckiego, historii, 
oraz matematyki. Łask. zgł. „Student' Tor- 
peda, 


CZELADNIK krawiecki, zdolny, robotny, 


dobry fachowiec, kawaler posznkuje pracy. | 


Zgł. „Uczeiwy* Torpeda. 


SZOFER - MECHANIK fachowiec z dłu 
goletnią praktyką, poszukuje posady , Ka- 
waler* Torpeda, kraków. 


E różne J 


KOLEGO Z MSZANY — dziś nie przy- 
jadę. Pozdrówcie serdecznie koleżankę. El. 


PIERWSZORZĘDNE obawie tylko w fir 
mie „Igo, Długa 8. Polecamy obuwie mę- 
skie, damskie j dziecinna po cenach konku 
reneyjnychi. 


| RE | 
Miesięczny abonament „Iorpedy” 
z dostawą do domu #. 1.50 


Drukiem i Nakładem „Nowoczesnej Drukarni Wydawniczej” Sp: z ogr. odp. — S8osvowiec, Sobieskiego 10, 


sercoP 


losu, albo jago przekleństwem. To drugie 
zachodzi wówczas gdy się nie zdoła w dru 
gim sercu obudzić żywszego uczucia, a Spo 
sobów na jego wzbudzenie nie ma. Ono po- 
wstaje samo przez się, albo nie powstaje. 
Ta właśnie druga ewentualność spotkała Pa 
na i na to nie ma rady, a właściwie jest 
tylko jedna: zapomnieć. Jest Pan młodym 
człowiekiem, wiele, wiele jeszcze lat życia 
przed Panem, więc nie raz jeszcze sorce 
pańskie zapłonie uczuciem nowym, j to tā- 
kim, które wzbudzi w innym serduszku u» 
czucie potłcóne, a wtedy wszystko bgi. 
dobrze. Będzie pan młody i panna miod? 
drużbowie į druchny i ksiądz, wiążący wę- 
złem dozgonnym dwie kocha ace " 

Nie warto tracić najpiękniejszych lat życia 
na smutki į tęsknoty jałowe. tTrzebą otrzą. 
snąć się z tego, rozejrzeć się naokoło, zna- 
leżć godną tego panienkę, zaprowadzić ją 
przed ołtarz, a potem żyć z nią zgodnie, 
mieć dużo zdrowych ; dorodnych dzieci i wy 
chowywać je na dzielnych obywateli i oby- 
watelki kraju. A wtedy będzie Pan błogosła 
wił los, któremu dziś Pan złorzeczy za to. 
że mie jest Pan ukochanym pańskiej uko- 
chanej. 


uracyj wyszło dwóch moono 
nych“ mężczyzn, którzy trzymając się pod 
ręce, idąc, zataczali się po całej ulicy. 

W pewnym momencie zetknąwszy się z o- 
późnionym przechodniem, jeden z zataczają- 
cych się krzyknął: 

Z drogi zlazuj, bo my idziemy. , 

— Przecież nie zatrzymuję panów, droga 
wolna! . 

— Nie pyskuj, tylko zmiataj bo w no- 
sek romhne. 

— Panie! — proszę mi nie bliżać į sko- 
ro panowie Się upili, to idźcie do domu. 

— Mów do nas pentaku z szaconkiem, bo 
my są władza. 

— Gdybyście panowie byli „władzą to 
szlibyście przykładnie a nie zaczepiali spo 
kojnych ludzi — odparł zaczepiony. 

— Przodownik jezdem, a to mój sekre- 
tarz i o wiele niejezdeś kapujoncy na szar- 
ży, to pudzi do budy — znajdo jedna. 

Ponieważ działo się to tuż przed poste- 
runkięm policji przeto zaczepiony jegomośo 
pobiegł i złożył zameldowanie przodowniko- 


Dobry Dziaudnio. ri © całem zajściu, 


POGRZEB PREMJZERA QGOEMBOESA , 
Szczątki doczesne promjera Węgier Juljusza Gómtósa, na katafalku w Jego rezyđenoii 


w Menachjum, gdzie prze ował na kuracji 


E 


Jedynie przez fanie, drobne ogłoszenia 
w „IORPEDZIE” 


kupisz lub sprzedaż korzystnie każdy przedmiot, 
znajdziesz posadę, mieszkanie, towarzyszkę życia 


Za 50 gr. masz ogloszenie jedynie w „Torpedzie” 
dzienniku krakowskim, 
czytanym przez dziesiątki tysięcy osób. 


ł 


Redakcja i Administracja: 
Kraków, ul. Florjańska 44 of. L p. Tel. 177-36 
Telefon nocny (do godz. 23) 163-37 


wina! 


Przodownik i sekretarz 


Dochodziła północ, gdy z jednej z restas} Po spisaniu protokółu oddano sprawę dą 
».podgazowa* | sądu, 


Administracja czynna w godz. 9—13 i 15—19 
Redakcja 


Drobne ogłoszenia 5 gr. za Słowo 


í troan 
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—— 

— Emanuel Sitko i Franciszek Puzon == 
zawołał sędzia. w © 

— uszdeśmy obeoni — trobunale, krzys 
knął pan Franciszek. akt 

— Byliście pijani i zaczepiliście pana lzy 
dora Marchewkę — prawda? 

— Zgadza sie, panie sędzio. ; 

— A który z was podał się z2 przodowa 
nika? 

— Ja, kochany paragrafie, bo faktycznie 
mówionc, jezdem przodownikiem, a Manek 
jest mojem przybocznym, czeli sekretarzem 
— odparł pan Franoiszek. 

— dakto — mówi sędzią —. jest pan 
przodownikiem polioji i tak kezprzykładnie 
zachowuje się na ulicy? 

— Po prawdzie mówioncy, to nie mówie 
fom, że jezdem policyjnym przodownikiem. 
Jozdem przodownikiem, ale od junaków, 00 
robiom drogi i inksze koryta polskich rze 
ków, ahy wody płyneli se prościutko ; nie 
zaliwali łąków į ohałup ludzkich. A czy za 
ozepiłem tego tu faceta, tego nie pami:ene 
tam, bo zalany byłem i znakiem tego nio 
pamientam, bo zalany byłem i znakiem te- 
go proszę o wolny wypust, bo maje chłopa 
ki bendom bezradne. Jezdem ich ojciec i 
bezemnie ani rusz. 

Sąd skazał obydwu awanturników ną ka. 
rę grzywny, po 15 zł, każdego, 


ITĘSKNIMY 


STARSZY podoficer zawodowy porna ko- 
bietę do lat 39 poważną dobrzgo churakta 
ru posiadającą 2-4 tysięcy gotówki pod „Ko 
twica", 


WYDAM siostrzenicę, sympatyczną blon 
dynkę, szczupłą zgrabną, intaligentną, lad 
21, posiadającą. gotówkę lub realność war 
tości 6.000 zł, tylko za człowieka poważne 
go na stanowisku paiistwowem. Zg}. Torpe- 
da „Dobre serce". 


KTÓRA z pań z gotówką 4-5 tysięcy zł. 
przystąpi jako śpólniczka do biura węglowa 
go. Listy pod „Możliwe małżeństwo”, 


STARSZY samotny, inteligentny  (kale- 
ka) szuka odpowiedniej imieligentnej kobie 
ty. Cel towarzyski ewentualnie matrymo- 
nialny. Do Administracji pod „966“. 


„MASZYNISTAĆ PKP. „Ucze.wa, , ora: 


„Renault“ mają listy w Administracji. 


KOBIETA, średnich lat niższej sfery pc 
szukuje towarzysza życia, emeryta lub czło 
wieka o stałym zajęciu. Zgł. Torpeda pod 
„Zamane . życie", 


PANNA sympatyczna i zgrabna nie bied- 
na licząca lat 27 pozna Pana na stanowisku 
w eelu marymonialnym do lat 35. Łaskawe 
zgłoszania Torpeda pod „córka emerytowa- 


zee 
. 


nej 


SZATYNKA, lat 25, pozna miłego, młoda 
go towarzysza spacerów jesiennych. Listy 
pod „„Wasołe wieczory", A 


STARSZY pan pozna dystyngowaną nie- 
wiastę. Cel towarzyski, Torpeda „Spotkanie! 


TRZYDZIESTOLETNIA niewiasta z ni- 
skich sfer bez majątku, szuka męża starsze 
go. Listy do Adm. pod „Skromna* 
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